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Nr. 99

Al. hr. Dąmbski

Sytuacja finansowa w Polsce
II.

Wierząc, że początek musi być zrobiony od rol­
nictwa, dotykam bolączek z niem związanych. 
Rolnictwo bezwątpienia i to na równi rolnictwo 
wielkich i małych warsztatów pracy przechodzi 
dziś kryzys gospodarczy bardzo poważny. Gwał­
towny spadek cen, głównie żyta, brak popytu na 
ziarno uniemożliwia w chwili zbiorów ich spienię­
żenie, wywołuje to brak gotówki, naprowadzenie 
pracy i pokrycie znacznych podatków, świadczeń 
gospodarczych i wekslowych długów. Dziś może w 
Polsce niema rolnika bez zaległości i bez niewoli 
niezdrowego dla rolnictwa kredytu wekslowego, 
którego uniknąć nie mógł wobec braku innego 
kredytu. Dziś łamie się równowaga budżetu go­
spodarstw rolnych naprawę. Mieści to w sobie 
grozę załamania się rozwoju produkcji, która po­
myślnie się już zarysowała, obniżenia poziomu kul­
tury rolnej, osłabienia siły płatniczej podatkowej 
u rolnika. Brak gotówki u rolnika powoduje sta­
gnację w przemyśle i handlu. Skutki mogą stać się 
groźnemi nietylko dla rolniczych jednostek za­
chwianych finansowo ale i dla Państwa. Trzeba 
prędko umożliwić dostosowanie podaży ziarna do 
popytu na ziarno, aby ustabilizować ceny ziarna. 
Wykonalnem jest to dziś przez prędkie i dobre 
zorganizowanie kredytu opartego na warunkach 
rolniczych. Kredyt ten, wprowadzony na podsta­
wie rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej 
jest najlepszą formą wytworzenia zdrowego kre­
dytu krótkoterminowego dla rolnika. Próbne wpro 
wadzenie tego kredytu warantowego wykazało 

wiele usterek, które winny być rychło usuniętemi. 
Sposób wpisu i wypisu w rejestrze sądowym musi 
zostać uproszczony i stać się mniej kosztownym, 
forma weksla powinna być zastąpioną bonem wa- 
rantowem wolnym od stempla a zdatnym do biegu 
eskontowego na równi z wekslem, oprocentowanie 
kredytu warantowego nie powinno przekraczać 
stopy eskontowej Banku Polskiego i winno być 
pobieranem zdołu. Kredyt winien mieć możność 
spłaty przez częściowe upłaty w okresie roku go­
spodarczego w miarę czynionej sprzedaży przed­
miotu zastawu, ilość produktów dopuszczona do 
gwarant powinna być poważnie rozszerzona. Źró­
dło kredytu warantowego winno w tym roku być 
znaczne, a rozpoczęcie udzielania tyci kredytów 
nastąpić zaraz po zbiorach. Wprowadzenie rychłe 
tak zreformowanego kredytu warantowego może 
usunąć nadmiar podaży ziarna w stosunku do po­
pytu, a tern uchronić od dalszej zniżki cen i nędzy 
rolnictwa, która musiałaby zaistnieć przy dałszem 
istnieniu obecnego stanu. Jest to kro r pierwszy, 
już dziś nieodzowny dla uchylenia istniejącej gro­
zy ruiny warsztatów rolniczych. Poza tern jednak 
leży wielka konieczność rychłego opracowania 
programu polityki agrarnej. Nie można nie doce­
niać, że opracowanie tego prgoramu jest trudnem, 
ale dążenie do tego jest jedną z najpoważniejszych 
potrzeb Państwa. Łatwiejszem jest prowadzenie 
programu polityki zbożowej, winno ono nastąpić 
zaraz. Kierownictwo winno się trzymać ściśle wy­
tkniętego programu, badając wśród pracy jego sku 
teczność niewolno zmieniać linji bo statilizacja cen 
która jest już dziś koniecznością, tak dla produk­
cji rolniczej jak dla Państwa, nie znosi Hnji chwiej­
nych i zmiennych. Nad opracowaniem programu 
polityki agrarnej winny wytężyć się najlepsze gło­
wy, bo program ten dobrze sformowany jest wa­
runkiem dobrego jutra narodu.

Przy Ministerstwie Rolnictwa winna istnieć 
stała Rada rolnicza, złożona z przedstawicieli in­
telektu rolniczego jako organ opinjodawczy. Ko­
niecznem wydaje się rychłe połączenie wszystkich

Pogrzeb Bohatera
W W arszawie odbył się pogrzeb śp. m ajora 

Idzikowskiego. Po nabożeństwie żałobnem odpra- 
wicnem  przez J. E. Ks. Biskupa Szlagowskiego w  
asystencji ks. prałata Burzyńskiego, dziekana O. 
K. I., księdza prałata dra Jachim owskiego, kancle­

rza polewego Kurji Biskupiej, ks. prałata Pobiel- 
skiego, ks. prałata dra Ugniewskiego, ks. dra Ka­

linowskiego i duchowieństwa.

W  pośrodku katafalk, tonący w powodzi stosu 
wieńców  i kwiecia, na nim  wysoko czarnym  kirem  
obiła trum na. Sto dwadzieścia wieńców ze wszyst 
kich zakątków kraju, z zagranicy cd wszystkich  
zakątków kraju, z zagranicy od wszystkich am ­
basad i poselstw. W okół na ustawionych fotelach  
najbliższa rodzina bohatera z siostrą na czele, m a­
jor pilot Kubala towarzysz tragicznego lotu, dalej 
generalicja z generałem Orlicz-Dreszerem w im ie­

niu M arszałka Piłsudskiego na czele, korpus ofi­
cerski złożony z delegacji oficerów lotników  
wszystkich pułków lotniczych w kraju, oficerowie 
wszystkich gatunkóv/ broni i grupa weteranów  

sześćdziesiątego trzeciego roku, wszyscy ^w pe-ł- 
nych paradnych m undurach z dekoracjam i. Dalej 
korpus dyplom atyczny, m inistrowie senatorowie i 
posłowie.

Podczas m szy, artyści opery, p- M ossakowski i 
Gołębiowski, wykonali szereg pieśni żałobnych M o 
niuszki i Tosciego przy akom paniam encie wiolon­

czeli.

Po odprawieniu m ediów, wyżsi oficerowie lot­
nicy, Szef Departam entu lotniczego pułk, pilot 

Rayski, Sendorek, Kuźmiński, Akczyński, kom an­

dor pilot Trzaska - Durski i inni unieśli trum nę 
na barkach i ustawili ją na kadłubie sam olotu m y­
śliwskiego. Padła kom enda — błysnęły bagnety

długich szeregów. Arm ja prezentowała broń przed  
bohaterem . — Uform ował się długi pochód.

Niezliczone tłum y szły w poważnem skupieniu  
za trum ną, nie zważając na deszcz, aż na Powązki 
Tu również odnieśli lotnicy swego druha na m iej­
sce wiecznego spoczynku.

Nad otwartą m ogiłą przem ówił krótko, ale w  
doniosłych słowach Szef Lotnictwa pułkownik pi­
lot Rayski. Drgały lica tem u starem u dzielnem u  
letnikowi, gdy m ówił i głos łam ał m u się od wzru­
szenia w gardle.

„Nie będę cię żegnał kolego! Pam ięć twa bo­
wiem pozostanie w sercach naszych na zawsze. 
M y koledzy twoi składam y Ci do m ogiły podzię­
kowanie serdeczne za CZYN, za obowiązek, jaki za 
nas spełnić kosztem największej ofiary. Cześć Ci 
kolego'!

Trębacze odegrali pobudkę do ostatniego apelu 
wieniec m ajora Kubali złożono na jego życzenie 
do grobu, zawarł się grób m ajora Idzikowskiego  
na wieki.

Zm ieniony do niepoznania m ajor Kubala, ze 
śladam i ciężkich przeżyć na twarzy, sm utnie pa- 
tizyl za znikającą trum ną ukochanego towarzysza.

Na letnisku zaś pod hangaram i przygotowani 
do lotu stali szeregiem oficerowie obserwatorzy  
i wszyscy piloci pułku lotniczego i innych pułków  
letniczych z kraju. M ieli oni w liczbie kilkudzie­
sięciu sam olotów pokłonić się skrzydłam i nad m o­
giłą m ajora, niestety, pogoda uniem ożliwiła lot a 
pilot wysłany na zbadanie atm osfery, m usiał czem  
prędzej lądować z powodu m gły.

Stali więc w m ilczeniu pod hangarami, przesy­
łając na cm entarz swe ostatnie pozdrowienia.

Cześć pam ięci bohatera!

M ARSZAŁEK  PIŁSUDSKI ZW IEDZI W YSTAW Ę
Marszałek Józef Piłsudski 

najbliższych dniach zwiedzi 
stawę Krajową w Poznaniu.

10-LECIE POW STANIA

Na Śląsku bardzo uroczyście obchodzono 10-le 
cie powstania śląskiego.

oświadczył, że xv 
Powszechną Wy-

ŚLĄSKIEGO.

W uroczystości w Katowicach wziął udział 
Prezydent Rzeczypospolitej dr. Mościcki.

ODSŁONIĘCIE POM NIKA TRAUGUTTA.
Ciechocinek przeżywał ubiegłej niedzieli wiel­

ką uroczystość a mianowicie poświęcenie pomnika 
Traugutta. Poświęcenia dokonał J. E. Ks. Biskup 
Radoński z Włocławka. Twórcą pomnika jest inż. 
Piotr Pallado z Warszawy.

spraw dotyczących gospodarstwa rolnego i całe; 
odpowiedzialności w jednem Ministerstwie, gdyż 
rozbicie całości zagadnienia agrarnego na więcej 
Ministerstw musi powodować szkody i powolność 
pracy. Rolnictwo wymaga dziś rychłej reformy 
podatkowej, rozszerzenia listy płatników z rolni­
ctwa, zniesienia progresji przy podatkach bezpo­
średnich i podatku majątkowym, zniesienia róż­
norodnych terminów płatności podatków, ustano­
wienia zasady płatności podatków półrocznie z 
dołu, zaniechania pobierania stosowanych w o- 
becnej wysokości opłat karnych od zaległości po­
datkowych, reformy podatku spadkowego, przy 
dziedziczeniu ziemi w prostej linji, gdyż obecna 
wysokość podatku spadkowego równa się z wy­
właszczeniem, wprowadzenia silnej kontroli i u- 
stanowienia ścisłych norm wysokości podatków 
komunalnych w stosunku do podatków państwo­
wych. Koniecznem jest inne niż dotąd sprawiedli­
we ustosunkowanie reprezentacji pracodawców w 
Radach Kas Chorych oraz silna kontrola prac za­
rządów tych kas, jak i uporządkowanie wykony­
wania całości ustawodawstwa socjalnego w Pol­
sce. Opłaty te są dziś tak wysokie i wzrastające 
z roku na rok, że przekraczają podatki państwo­
we i grożą wprost ruiną rolnictwm. Potrzebną dla 
rolnictwa jest reforma taryf kolejowych dla prze-

skiej, gdyż taryfy obecne uniemożliwiają np. na 
wozu węgla i nawozów sztucznych produkcji pol- 
Kresach Zachodnich używanie potasu polskiego i 
zmuszają do używania soli potasowej niemieckiej, 
ku szkodzie Państwa. Sądzę, że już to co powie­
działem z dziedziny produkcji rolniczej wskazu­
je jasno jak wielkiem i jak pilnem jest zadanie re 
formy w dziedzinie gospodarczej w Polsce. Cza­
su do stracenia nie mamy, bo zło zwiększa się z 
roku na rok. Zastanowić się warto, czy jest nieuni- 
knionem, by w Polsce, równocześnie z nader po- 
ważnem dźwiganiem się wielu dziedzin życia, po­
zostawały tak uparcie i długo błędy przeszłości 
uniemożliwiające należyte i dość prędkie wzmoże­
nie produkcji rolniczej. Od wzmożenia produkcji 
rolniczej zależy zasobność pracowników na roli 
od ich zasobności zależy pomyślny rozwój prze­
mysłu i handlu, od zasobności obywateli Państwa 
zależy siła Państwa. Często w sprawach ludzkich 
bywa nieuniknionem popełnianie błędów rozumem 
człowieka, winno być umieć na czas błędy usuwać. 
Mowa Pana Kierownika Skarbu p. Matuszewskie­
go powinna stać się skutecznem apelem do ry­
chłej reformy w dziedzinie gospodarczej, której 
producenci w Polsce, z ufnością do obecnego Rzą­
du oczekują.



H A N D L A R Z  Ż Y W Y M  T O W A R E M  W  P O ­
T R Z A S K U .

W  O s tro łą c e a re sz to w a n o d a w n o p o s z u k iw a ­
n e g o  h a n d la rz a  ż y w y m  to w a re m , n ie ja k ie g o H e r-  
s z a M a k o w s k ie g o .

Ż A G L O W IE C  S Z W E D Z K I L E C I P R Z E Z  
A T L A N T Y K .

Z  K ris t in c h a ru n w y s ta r to w a ł ż a g lo w ie c o d łu ­
g o ś c i 8 m tr . a z a o p a trz o n y  w  ż a g ie l 2 0 m tr . k w . 
d o lo tu t r a n so c e a n ic z n e g o . N a ż a g lo w c u le c ą p i­
lo c i s z w e d c y  A n d e rs o n i B e rti l S z o e d a l .

„ Z E P P E L IN 4 * W  T O K IO .

W  p o n ie d z ia łe k  w y lą d o w a ł w  T o k io  ,Z e p p e lin ’ 
n ie m ie c k i, k tó ry o d b y w a p o d ró ż n a o k o ło ś w ia ta  

N A W E T  D Z IE N N IK A R Z E  W IE R Z Ą  W  B U J D Y ! .. . 

J e d n o  z  p o z n a ń sk ic h  p is m  lu d o w y c h  p o d a ło  w c z o ­
ra j n o ta tk ę  o  c y g a n a c h , k o ń c z ą c  ją  ta k im  z w ro te m :

„ M ię d z y c y g a n a m i z n a jd u ją s ię d w ie c y g a n k i,  
k tó re s w o ją p rz e n ik liw o ś c ią w y w o łu ją p o d z iw  
w ś ró d z w ie d z a ją c y c h o b o z o w isk o . W s p ó łp ra c o w ­
n ik o w i n a s z e j re d a k c ji n p . p o w ie d z ia ły z z u p e łn ą  
ś c is ło ś c ią d a tę u ro d z e n ia , im ię , s z c z e g ó ły s to s u n ­
k ó w  ro d z in n y c h  i td .* ’

W s z y s tk o ja k  w s z y s tk o , a le n a w e t d z ie n n ik a ­
rz e  s ą  ta c y  n a iw n i, ż e  w ie rz ą  p ie rw sz e j le p sz e j c y  
g a n c e , o p o w ia d a ją c e j b u jd y  —  w  to s ię n ie d ic e  

w ie rz y ć .. . .

Z e z ja z d u  S y n d y k a tu

D z ie n n ik a rz y P o m o rs k ic h .
S y n d y k a t D z ie n n ik a rz y  P o m o rsk ic h  d o b rz e ro ­

b i, ż e u rz ą d z a  s w e z ja z d y w  ró ż n y c h  m ie js c o w o ­
ś c ia c h w o je w ó d z tw a p o m o rs k ie g o . W  te n s p o s ó b  
n a jle p ie j b o w ie m  p o m o rs c y  d z ie n n ik a rz e z a z n a ja ­
m ia ją  s ię z e  w s z y s tk ie m i p rz e ja w a m i ż y c ia lu d n o ­
ś c i tu te jsz e j , le p ie j o d c z u w a ć p rz e z to  m o g ą i o b ­
ie k ty w n ie j in fo rm o w a ć s z e ro k i o g ó ł s p o łe c z e ń s tw a  
c z y ta ją c e g o , c o  n a le ż y  s k a rc ić lu b te ż p o c h w a lić ,  
a lb o  te ż  c o  w in n o  s ię p o p rz e ć , a c o  z w a lc z a ć .

O s ta tn io  o d b y ł s ię z ja z d  S , D . P . w  d n ia c h  1 0  
i 1 1 b m . w  n a jb a rd z ie j w y s u n ię ty m  c y p lu  w o j. p o ­
m o rs k ie g o  n a  p ó łn o c n y  - w s c h ó d , w  N o w e m  M ie ­
ś c ie . D z ie n n ik a rz e p rz y b y li ju ż n a m ie js c e w  s o ­
b o tę . B a rd z o  s e rd e c z n e  p rz y ję c ie  im  z g o to w a ł s ta ­
ro s ta  p o w ia tu  lu b a w sk ie g o p . B e d e rs k i. P o  s k ro m  
n y m  p o c z ę s tu n k u  z w ie d z ili d z ie n n ik a rz e w s z y s t­
k ie  z a b y tk i s ta ro ż y tn e  w  N o w e m  M ie ś c ie , p c c z e m  
u d a li s ię d o p o b lis k ie g o m ia s te c z k a , k tó re z k a ­
ż d y m  ro k ie m  z a m ie ra —  K u rz ę tn ik a , fu  z g ó ry  
n a  k tó re j w  d a w n y c h  c z a s a c h  m ie ś c ił s ię o b ro n n y  
z a m e k  m o ż n a p o d z iw ia ć  d o lin ę , w  k tó re j w ije s ię  

s e rp e n ty n o w a to  rz e k a  D rw ę c a .
W ie c z o re m  o g o d z . 2 0 p . s ta ro s ta R e d e rs k i i 

o b y w a te ls tw o N o w e g o M ia s ta n a s p e c ja ln e j k o n ­
fe re n c ji p ra s o w e j p rz e d s ta w iło  w  re fe ra ta c h  s w o je  
d o b re  i z łe  w a ru n k i, w  ja k ic h  p o s tę p u je  ż y c ie  z b io ­
ro w e  m ie js k ie  i p o w ia tu  lu b a w s k ie g o .

N a le ż y n a w s tę p ie w s p o m n ie ć o re fe ra c ie p .  
s ta ro s ty  B e d e rs k ie g o , k tó ry  w  o b je k ty w n e j fo rm ie  
s c h a ra k te ry z o w a ł p o ło ż e n ie g o s p o d a rc z e i p o li­
ty c z n e c a łe g o  p o w ia tu . J e d n ą z n a jw ię k s z y c h b o ­
lą c z e k  je s t b ra k  o d p o w ie d n ie j k o m u n ik a c ji k o le jo ­
w e j, z  te g o  te ż  p o w o d u  p o w ia t lu b a w s k i, N o w e  M ia  
s to  i L u b a w a  —  to  „ ś w ia t z a b ity  d e s k a m i” . P rz e ­
c h o d z ą  p rz e z  te re n  te g o  p o w ia tu  c o p ra w d a  a ż  d w a  
p o d w ó jn e to ry , je d n a k  z ra c ji z m ia n y  g ra n ic , z o ­
s ta ły o n e u n ie ru c h o m io n e . P rz y c z y n ia s ię to w  
n ie z w y k łe j fo rm ie d o z a s to ju  w  p rz e m y ś le i h a n ­
d lu ; ja k k o lw ie k  c z y n n ik i o b y w a te ls k ie te g o  p o w ia  
tu  c z y n iły  o g ro m n e  s ta ra n ia , a b y  l in je  te  p o łą c z y ć  
z e  s o b ą  i p rz e z  to  w y z y s k a ć  je , c o  le ż y  w  in te re s ie  
ta m te js z y c h m ia s te c z e k i w io s e k , to je d n a k n ie ­
s te ty  s p ra w a ta  n ie m o ż e d o c z e k a ć  s ię k o ń c a t . j . 
z a ła tw ie n ia . M o ż e w ła d z e k o le jo w e w e z m ą tę  
s p ra w ę p o d  u w a g ę , g d y  le ż y o n a n ie ty lk o  w  in ­
te re s ie  p o w . lu b a w sk ie g o , a le ró w n ie ż  w  in te re s ie  
c a łe g o  p a ń s tw a . Z  in n y c h re fe ra tó w  w y n ik a ło , ż e  
p a n u je tu  n a o g ó ł z a s tó j i lu d n o ś ć w a lc z y  z t ru d -  
n e m i w a ru n k a m i ż y c ia .

P o  z a te m  je d n a k  je s t i s tro n a ra d o s n a , ż e tu  
c o ś s ię ro b i d la d o b ra lu d n o ś c i , p o w ia tu i p a ń ­
s tw a . D o je d n e j z m iły c h s p ra w  z a lic z y ć n a le ż y  
re g u la c ję rz e k i D rw ę c y  n a  p o g ra n ic z u  p o ls k o -n ie -  
m ie c k ie m , o ra z b u d o w ę d o m k ó w  d la s tra ż y g ra  
n ic z n e j , c e ln e j i s łu ż b y  b e z p ie c z e ń s tw a p u b lic z n e ­
g o . N a s tę p n ie s z o sy  s ą tu  u trz y m a n e w  s ta n ie  b . 
d o b ry m  i p o w ia t p o s ia d a  ic h  p rz e s z ło  4 0 0  k im .

J e s t i w ie le  in n y c h  s p ra w , k tó re  m o ż n a  ś m ia ło  
z a lic z y ć d o ra d o s n e j tw ó rc z o śc i .

P o w ia t lu b a w s k i o b e jm u je c z ę ś ć p ra s ta re j Z ie ­
m i L u b a w s k ie j , k tó rą  p rz e z  p ię ć  s tu le c i w ła d a li b i  
s k u p i c h e łm iń s c y . K lin e m  w c in a s ię m ię d z y  P ru s y  
K s ią ż ę c e i K ró le w s k ie . O d  w s c h o d u  g ra n ic z y  z  p o  
w ia te m  o s tró d z k im , n a le ż ą c y m  d o  re je n c ji O is z ty ń  
s k ie j (A lle n s te in ) a  o d  p ó łn o c y  i p ó łn o c n e g o  z a c h o ­
d u z p o w ia te m  s u s k im  (R o s e n b e rg ) re je n c ji K w i­
d z y ń s k ie j.

J e s t to  ty p o w y  o b s z a r p o g ra n ic z n y . S ta n  te n  
n a k ła d a n a w ła d z e s a m o rz ą d o w e ja k i lu d n o ś ć  
p o w ia tu s z e re g c ię ż k ic h o b o w ią z k ó w , k tó re ja k  
d o tą d  s p e łn ia n e  b y ły  p rz e z s z c z e rz e i g o rą c o  p a -

Sytuacja na wschodzie.
„ U n ite t P re s s*  d o n o s i z M u k d e n u , iż n a  u lic a c h  

m ia s ta u k a z a ły  s ię a f isz e , z a w ia d a m ia ją c e o w y ­
b u c h u  w o jn y  s o w ie c k o  - c h iń s k ie j .

K o m u n ik a t u rz ę d o w y g ło s i , iż w o js k a s o w ie c ­
k ie p rz e k ro c z y ły  g ra n ic ę c h iń sk ą w  o d le g ło ś c i 3 0  
k im . n a p ó łn o c n y w s c h ó d o d m ia s ta M a n d ż u r ji  
i o b s a d z iły  2 m ia s ta c h iń s k ie . S ą d z ą c  z k ie ru n k u ,  
w o js k a s o w ie c k ie z a m ie rz a ły o d c ią ć je o d s tro n y  
z a c h o d n ie j .

P o s e ls tw a z a g ra n ic z n e z o s ta ły z a w ia d o m io n e  
p rz e z rz ą d c h iń s k i o ro z p o c z ę c iu d z ia ła ń w o je n ­
n y c h .

J a k  d o n o s i k o m u n ik a t, 3 0 ty s ię c z n a a rm ja s o ­
w ie c k a p ie rw s z o rz ę d n ie w y e k w ip o w a n a i z a o p a ­
t r z o n a w  n a jn o w sz e ś ro d k i te c h n ic z n e , p rz e k ro ­
c z y ła 3 0 k im . n a p łó n o c n y - w s c h ó d o d m ia s ta

Boluij w dniu święta „Cudu nad Wisią“ 
i Święta Żołnierza Polskiego.
(W ia d o m o ś ć o d  n a s z e g o

K a ż d e m u  u tk w iły  w  p a m ię c i d n i s ie rp n io w e ro ­
k u  1 9 2 0 . R o k  te n , ja k  n a z y w a li , b y ł ro k ie m  w o jn y  
a ró w n o c z e ś n ie c h w a ły  —  o rę ż a p o ls k ie g o .

D z ic z b o ls z e w ic k a , id ą c p rz e z w s c h o d n ie p o ­
ła c ie  n a s z e g o  k ra ju  n isz c z y ła  je , p a li ła  a  c o  p rz e d ­
s ta w ia ło  w ię k s z ą  w a rto ść  ra b o w a ła . S z ła  d z ic z  b o i  
s z e w ic k a p o t ru p a c h m o rd o w a n y c h o f ia r , s ie ją c  
w s z ę d z ie  z g ro z ę .

P o d  n a p o re m  d z ik ic h  h o rd  b o ls z e w ic k ic h , ż o ł­
n ie rz p o ls k i s ię c o fa ł . . . .

J u ż  m ie li b o ls z e w ic y  z a ją ć W a rs z a w ę .. .
L e c z  n ie u s tra s z o n e m  m ę s tw e m , o f ia rą  k rw i, ż y ­

c ia i m ie n ia n a ro d u  p o ls k ie g o , w ró g  z o s ta ł n ie ty l­
k o p o w s trz y m a n y , le c z p o c ię ż k ic h z m a g a n ia c h  
s ta r ty , z m ia ż d ż o n y .

R a z  je s z c z e  o k ry ł s ię  c h w a łą  o rę ż  ż o łn ie rz a  p o l­
s k ie g o , t ry u m fe m  z w y c ię s tw a d o k o n a n e g o  g e n ju -  
s z e m  w o d z a  i w ła sn e m i s i ła m i ty lk o .

M in ę ły  k rw a w e d n i s ie rp n io w e 1 9 2 0 r . —  d a  
B ó g . b e z p o w ro tn ie —  p o z o s ta ły  p o  n ic h  ty lk o  m o ­
g iły  —  n ie m i ś w ia d k o w ie  n a s z y c h  o f ia r k rw i, ż y c ia  
i m ie n ia .

T e n  t ry u m f, k tó ry  d la p rz y s z ły c h  p o k o le ń  n a ­
s z y c h p o z o s ta n ie w z o re m  i n a u k ą m iło ś c i O j­
c z y z n y , z a w d z ię c z a m y p rz e d e w s z y s tk ie m  ż o łn ie -  
rz o w i s w o je m u , d la te g o  s łu s z n e m  je s t, ż e d z ie ń  1 5  
s ie rp n ia , p o ś w ię c o n y je s t ż o łn ie rz o w i p o ls k ie m u .

W  d n iu ty m , c a ła P o ls k a ro k ro c z n ie s k ła d a  
ż o łn ie rz o w i P o lsk ie m u  n a jg łę b s z y  h o łd  m iło ś c i i u -  
z n a n ia .

W  G o lu b iu b a rd z o u ro c z y ś c ie o b c h o d z o n o

t r jo ty c z n y c h m ie s z k a ń c ó w  p o w ia tu c h ę tn ie i z  
n ie m a łą  o f ia rn o śc ią .

P o w ia t lu b a w s k i je s t je d n y m  z n a jrd z e n n ie j p o i 
s k ic h  p o w ia tó w  n a  P o m o rz u . B y ł n im  z a w s z e  ta k ż e  
c c d o  ś w ia d o m o ś c i n a ro d o w e j i p ro m ie n io w a ł n a ­
o k o ło  d o ś ć  d a le k o . W s p ó ln ie  z C h e łm n e m  b y ła  L u ­
b a w a o ś ro d k ie m  k u ltu ry  p o ls k ie j , i p o z a te m  k o ­
le b k ą  s p ó łd z ie lc z o ś c i p o ls k ie j (z a s łu g a  ś p . d r . R z e -  
p n ik o w s k ie g o ) . P o w ia t lu b a w sk i l ic z y  o b e c n ie  n ie ­
s p e łn a 6 0 ty s ię c y m ie s z k a ń c ó w , w  te m  9 7 p ro c .  
P o la k ó w  a ty lk o  3 p ro c . N ie m c ó w . S ie d z ib ą s ta ­
ro s tw a  je s t w  N o w e m m ie ś c ie  (3 9 0 0  m ie s z k a ń c ó w ) . 
L u b a w a  je s t z n a c z n ie w ię k s z a , b o  l ic z y  o k o ło  5 0 0  
m ie s z k a ń c ó w . P o w ia t je s t w y b itn ie  ro ln ic z y , p rz e -  
w a ż a ją  t . z w . g b u rz y ; w ie lk ie j w ła s n o ś c i je s t m a ło . 
W ie lk ie d o b ra  b is k u p ie  i k la s z to rn e , 4 7  w s i, k tó re  

s ta n o w iły k lu c z lu b a w s k i i h a r tc w ie c k i z a b ra ł  
rz ą d  p ru s k i i z a c z ą ł n a n ic h  o s ie d la ć  k o lo n is tó w .  
D z iś w s z y s tk ie k o lo n je s ą p o ls k ie i ta k  w z o ro w o  
z a g o s p o d a ro w a n e , ż e a ż  s ie s e rc e  ra d u je .

Z  re la c ji p . A u g u s ty n a S e ro ź y ń sk ie g o  z L e k a r t  
w ic e p re z e s a P o m o rsk ie g o  T o w a rz y s tw a R o ln ic z e ­
g o , d o w ie d z ie l iśm y  s ię  o  w s p a n ia ły m  ro z w o ju  k ó łe k  
ro ln ic z y c h  w  p o w ie c ie  lu b a w s k im . K ó łe k  is tn ie je  w  
p o w ie c ie 4 2 , P o s ia d a ją  o n e o d  n ie d a w n a w ła s n e ­
g o  in s tru k to ra , p rz y s p o s o b ie n ie  ro ln ic z e  w ś ró d  m ło  
d z ie ż y , w z o ro w ą o rg a n iz a c ję g o s p o d a rs tw  n a 1 4  
ro z p a rc e lo w a n y c h  m a ją tk a c h , d w a k ó łk a w ło śc ią  
n e k  i z a c z ą tk i ra c jo n a ln e j h o d o w li b y d ła  m le c z n e ­
g o ra s o w e g o . O s try  k lim a t i t ru d n o ś c i k o m u n ik a ­
c y jn e , a s tą d  c e n y  z a z ie m io p ło d y n ie o d p o w ie d -  
d n ie , n ie w e so ło  n a s tra ja ją ro ln ik ó w , c h o c ia ż p o ­
d z ia ł z ie m i n a le ż y  u w a ż a ć z a z d ro w y  i o d p o w ia ­
d a ją c y p o trz e b o m  lu d n o ś c i . B e z u ż y te c z n e d o tą d  
o b s z e rn e łą k i n a d  D rw ę c ą i W e lą w s k u te k  re g u ­
la c j i D rw ę c y  z o s ta ły  c z ę ś c io w o  o s u s z o n e .

P rz e m y s łu  w  p o w ie c ie lu b a w s k im  z n a c z n ie js z e  
g o  n ie m a , c h o c ia ż  m a m y  tu  7  ta r ta k ó w  i 1 1 c e g ie ł  
n i, o ra z  d u ż ą  k o p a ln ię ż w iru , z a tru d n ia ją c ą  2 0 0  lu ­
d z i. P rz e m y s ł  d rz e w n y  p rz e c h o d z i  k ry z y s  ja k  w s z ę ­
d z ie  w  P o lsc e , S iln ie j ro z w in ię ty  je s t p rz e m y s ł ro l­
n ic z y  —  1 4  g o rz e ln i , 3 4  m le c z a rn ie  i s u s z a rn ie .

N ie o m a l p o ło w a  b u d ż e tu  p o w ia tu id z ie  n a  u -  
t r z y m a n ie  d ró g  b ity c h  c z y li s z o s , k tó ry c h  p o w ia t lu  
b a w s k i p o s ia d a  a ż  4 3 6  k im . b ie ż ą c y c h . Ż a d e n  p o ­
w ia t n a  P o m o rz u  n ie m a ty le s z o s , c o p o w ia t lu ­
b a w s k i! N ie m c y  b u d o w a li s z o s y  c e lo w o , d la .  p rz y ­
s z łe j w o jn y  ( ro k  1 9 1 4  n ie  z a w ió d ł ic h  w  ra c h u b a c h , 

M a n d ż u r ji g ra n ic ę  c h iń s k ą . A rm ja  ta  o b s a d z iła  d w a  
m ia s ta c h iń s k ie i z a m ie rz a o d c ią ć M a n d ż u r ję o d  
z a c h o d u .

N a c z e ln e d o w ó d z tw o  w o js k c h iń s k ic h w y d a ło  
ro z k a z d o o d d z ia łó w  s k o n c e n tro w a n y c h  n a d  g ra ­
n ic ą s o w ie c k ą , a b y z a w s z e lk ą c e n ę s ta ra ły s ię  
p o w s trz y m a ć a rm ję  s o w ie c k ą .

S z ta b  a rm ji s o w ie c k ie j z n a jd u je s ię w  C z ic ie i 
ro z p o rz ą d z a 6 0 - ty s ię c z n ą ś w ie tn ie  w y e k w ip o w a ­
n ą  a rm ją . C e le m  a ta k u  s o w ie c k ie g o je s t o b s a d z e ­
n ie  w s c h o d n io  - c h iń sk ie j k o le i.

S z ta b c h iń s k i l ic z y s ię je sz c z e z a ta k ie m  s o ­
w ie c k im  w  k ie ru n k u p ó łn o c n o - z a c h o d n im .

N a l in j i a ta k u s o w ie c k ie g o z n a jd u ją s i d w a  
w ie lk ie  m ia s ta c h iń s k ie  C z ic z ik a r  i C h a rb in .

— o —

s p e c ja ln e g o  w y s ła n n ik a )

ś w ię to  „ C u d u  n a d  W is łą ” . U d z ia ł w  ś w ię c ie  w z ię ­
ły  o d d z ia ły  w o js k o w e  6 3 p . p ., 6 7 p . p ., 1 4 p . p . 
4  p a p  i e s k a d ra  lo tn ic z a  4  p u łk u  lo tn ic z e g o  z T o ­
ru n ia . P o z a te m  w z ię ły  u d z ia ł o d d z ia ły  P rz y s p o s o ­
b ie n ia W o js k o w e g o z p o w ia tó w : W ą b rz e s k ie g o ,  
ry p iń s k ie g o , i b ro d n ic k ie g o , z e s z ta n d a ra m i i o r ­
k ie s trą s tra ż a c k ą . O d d z ia ły P . W . l ic z y ły o k o ło  
7 0 0  lu d z i.

U d z ia ł w  ś w ię c ie w z ię ła ta k ż e o k o lic z n a  lu d ­
n o ś ć , k tó ra  p rz y b y ła b a rd z o  l ic z n ie .

K ró tk o  p rz e d  g o d z in ą 1 1 - tą  z e b ra ły  s ię n a  p o ­
la n ie n a d  D rw ę c ą  w s z y s tk ie o d d z ia ły  w o jsk o w e i 
p rz y s p o s o b ie n ia w o js k o w e g o , o d k tó ry c h  o d e b ra ł  
ra p o r t d o w ó d c a d y w iz ji p u łk o w n ik  M a k s y m o w ic z  
R a c z y ń s k i, w  o to c z e n iu  s z ta b u .

S z ta n d a r n a ro d o w y  p o d n ie s io n o p rz y  s a lw a c h  
a rm a tn ic h , o d d a n y c h  p rz e z  b a te r ję 1 4  p a p u .

U ro c z y s tą  M s z ę ś w . p o ło w ą  o ra z  p o d n io s łe  k a ­
z a n ie o d p ra w ił k s . k a p e la n  w o js k o w y  z T o ru n ia .  
W  c z a s ie P o d n ie s ie n ia , b a te r ja a r ty le r j i o d d a ła  
s a lw y  a rm a tn ie .

P o  n a b o ż e ń s tw ie  o d b y ła  s ię d e f ila d a  o d d z ia ­
łó w  w o js k o w y c h i o d d z ia łó w  p rz y s p o so b ie n ia  w o j  
s k o w e g o . D e fila d ę o d b ie ra ł w  o to c z e n iu s z ta b u  
o ra z  w ła d z  p a ń s tw o w y c h  i c y w iln y c h  z  p a n e m  s ta ­
ro s tą d r , P rą d z y ń s k im  n a c z e le d o w ó d c a d y w iz y j  
p u łk , M a k s y m o w ic z - R a c z y ń s k i.

P rz y  k o ń c u  d e f i la d y , p rz e le c ia ła n a d  g ło w a m i 
ty s ią c z n e j rz e sz y  p u b lic z n o ś c i e s k a d ra  s a m o lo tó w .

P o  d e f i la d z ie  o d b y ło  s ię  w  n a m io ta c h  s ta ra n ie m  
k o rp u su  o f ic e rsk ie g o ś n ia d a n ie , w  k tó re m  w z ię li  
u d z ia ł ró w n ie ż  z a p ro s z e n i g o ś c ie .
jwrgaatHMMHmuuKi nww f ij — w w iw  j—nnaw

b o  tę d y  z a c h o d z ili , ty ły  a rm ji S a m so n o w e j i o b e c ­
n ie je s z c z e w  s ą s ie d n ic h  p o w ia ta c h  — s u s k im  i o -  
s tró d z k im  —  ło ż ą  c o ro c z n ie p o  m iljo n  i w ię c e j m a  
re k  —  n a  d ro g i.

P o k o n fe re n c ji o d b y ło s ię ś n ia d a n ie , w y d a n e  
p rz e z  N o w e  M ia s to  i ra u t .

W  n ie d z ie lę w s z y s c y  d z ie n n ik a rz e u d a li s ię n a  
m s z ę  ś w . d o  k o ś c io ła , p o c z e m  a u ta m i w y ru s z y li d o  
L u b a w y  i n a s tę p n ie  n a  m ie js c e re g u la c ji D rw ę c y . 
N a  p rz e s trz e n i o k o ło 1 0  k im . ło d z ia m i p rz e w o ż e n i  
z w ie d z il i d z ie n n ik a rz e p ra c e re g u la c y jn e , k tó re  

p rz y c z y n ia ją s ię d o o s u s z e n ia  b a g ie n i łą k  n a ja ­
k ie ś 4 0 0 0  h a .

N a s tę p n ie z a p ro s ił d z ie n n ik a rz y  d o s ie b ie d o  
m a ją tk u  R a k o w ic p . S ik o rs k i, k tó ry  ic h  p o d e jm o ­
w a ł z e  s ta ro -p o lsk ą  g o ś c in n o ś c ią . P o s ia d a  o n  w z o ­
ro w e  g o s p o d a rs tw o  i h o d o w le  k o n i w ie rz c h o w y c h  
P rz e d o d ja z d e m p . s ta ro s ta B e d e rsk i p ro s ił  
w s z y s tk ic h u c z e s tn ik ó w  z ja z d u , a b y  w s z y s tk o to , 
c o  w id z ie l i i o  c z e m  s ły sz e li , ła sk a w ie  p o in fo rm o ­
w a li s w y c h  c z y te ln ik ó w . W  k o ń c u  je sz c z e p . s ta ­
ro ś c in a  B e d e rsk a  h e rb a tk ą  s e rd e c z n ie  ż e g n a ła p o ­
m o rsk ą  b ra ć  d z ie n n ik a rsk ą .

J e d e n  c h a ra k te ry s ty c z n y  o b ja w . E n d e c y  m ie j­
s c o w i o g ło s il i , ż e d o N o w e g o M ia s ta i d o L u b a ­
w y  p rz y je ż d ż a ją  d z ie n n ik a rz e -m a s o n i, b o  p o p ie ra ją  
o b e c n y  rz ą d . O c z y w iś c ie p u s ty  ś m ie c h  w y w o ła ł tę  
w ia d o m o ś ć , g d y  p re z e s S . D . P , p . re d . T e s k a  z a ­
k o m u n ik o w a ł ż e  d z ie n n ik a rz e z rz e sz e n i w  S . D . P . 
p ra c u ją d la d o b ra je d y n ie n a ro d u  i p a ń s tw a i s ą  
p ra k ty k u ją c y m i k a to lik a m i. D a li d o w ó d  b o d a j te m ,  
ż e  w s z y s c y  b y li n a  m s z y  ś w . w  N o w e m  M ie ś c ie .

— o —
Z A C H O W A N IE P A M IĄ T K I H IS T O R Y C Z N E J

I A R C Y D Z IE Ł A  S Z T U K I D L A  P O L S K I .

W a rs z a w a . P rz e c iw  z a m ie rz o n e j s p rz e d a ż y  
s ły n n e g o d y w a n u  p e rs k ie g o , z d o b y c z y  S o b ie s k ie ­
g o p o d  W ie d n ie m , p rz e z ro d z in ę B ra n ic k ic h , z a ­
ło ż y ł rz ą d  v e to  p ie rw o k u p u  w o b e c c z e g o d y w a n  
te n  d o s ta n ie s ię d o s a l re p re z e n ta c y jn y c h z a m k u  
w a rs z a w s k ie g o .

P O W R Ó T  M A R S Z A Ł K A .

D ru s k ie m k i. W c z o ra j , t . j . w  w to re k  2 1  
n ia  p o w ró c ił  z  W iln a  M a rsz a łe k  P iłs u d s k i .
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Primaballerina Mikołaja  II 

W  Wąbrzeźnie plotkują źe...
....listy kandydatów na radnych miejskich po­

winny składać tylko te organizacje i korporacje, 
które mają sztandary...

....pewien dygnitarz stale całuje się z nieswo- 
inai, będąc oczywiście w podpitym stanie...

....jedna paniusia, która sprowadzili się do na­
szego miasta z pobliskiej wioski, flirt .ije stale do 
jednego z mężczyzn żonatych. Pani i panu radzi 
się zaprzestać, albowiem przyjść może do tego, że 
dzieci będą pokazywać ich palcami. — Moralność 
przedewszystkiem.
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Wiadomości potoczne
Wąbrzeźno, dnia 21 sierpnia 1929 r. 

 ®........ 1 r'1'.'

KALENDARZYK HISTORYCZNY:

28. VIII. 1917 r. Tworzy się Polski Komitet Na­
rodowy w Paryżu pod przewodnictwem Romana 
Dmowskiego.

29. VIII. 1920 r. Bitwa z armją Budiennego pod 
Zamościem i rozpoczęcie ofensywy na Wołyniu i 
w Małopolsce.

30. VIII. 1929 r. Rosja wypowiedziała Chinom  
wojnę.
PRZYSŁOWIA:

Susza na Bartłomieja, 
mroźnej zimy jest nadzieja.

— o—
—  Wszystkim do wiadomości! Pomimo naszych 

kilkakrotnych ogłoszeń, zachodzą wypadki, iż nie­
które towarzystwa wzgl. organizacje przesyłają  
komunikaty do ,,Ruch Towarzystw" zbyt późno, 
utrudniając nam przez to pracę. Podajtmy do wia­
domości prezesom względnie sekretarzom towa- 
rzyst i organizacyj, źe komunikaty nadesłane póź­
niej jak do godziny 6-tej wieczorem dnia poprzed­
niego, w którym gazeta wychodzi, bezwzględnie 
nie będą umieszczane. Redakcja.
MIEJSCOWE.

—  Bractwo Strzeleckie. Wynik strzelania żniw­
nego z dnia Ib sierpnia 1929 r, 1. Tarcz mistrzow ­
ska. Mistrzem został brat Swobodziński z 87 pier­
ścieniami; I. rycerzem brat Szostakuwski z 83 
pierść.; 1. rycerzem brat Zynda z 74 pierśc. II. 
Tarcz Orderowa: I. nagrodę zdobyf brat Rogow­
ski z 57 p., U. nagrodę zdobył brat Góralski z 56 p., 
III. nagr. zdobył brat Swobodziński z 55 p., IV. na­
grodę zdobył brat Schafer z 54 p., V. nagr. zdobył 
brat Biały z 53 p., VI. nagr. zdobył brat Paszota z 
51 p., VII. nagr. zdobył brat Mąlski St. z 51 p., 
VIII. nagr, zdobył brat Żynda z 51 p. ill. Tarcz 
Premjowa; I. premję zdobył brat Rogowski z 59 p., 
II. premję zdobył brat Góralski z 59 p., ill. premję 
zdobył brat Biały z 57 p., IV. premję zdobył brat 
Pomieczyński z 53 p., V. premję zdobył brat Szó- 
stakowski z 52 p., VI. premję zdooył brat Zynda z 
52 p,, VII. premję zdobył brat Malski St. z 51 p,, 
VIII. premję zdobył brat Schafer z 51 pierśc.

— Nie wiesz dnia ani godziny kiedy dostawa 
prądu zawiedzie. Dzisiaj rano, pomimo żeśmy nie 
mieli burzy, nie było prądu elektrycznego. Od sa­
mego rana zasypywani byliśmy ze strony rzemieśl­
ników i przemysłowców pytaniami, z jakiego po­
wodu niema prądu! Nie potrzebujemy, bo to na­
prawdę byłoby nonsensem powtarzać, że ogół po­
nosi szkody. To jasne jak na dłoni.

Po raz ostatni apelujemy do Pana Burmistrza 
i Pana Starosty, by zechcieli zająć się temi spra­
wami. Bo kto zapłaci ogółowi za szkocy powstałe 
z powodu niedostarczenia prądu?? Jak się dowie­
dzieliśmy, przeszkoda w dostawie prąc  u powitała 
nie w naszej elektrowni a w Gródku.

 Oddział Związku Obrony Kresów Zachod­
nich stworzony zostanie w najbliższych uniach. 
Na zebranie konstytucyjne oddziału przybędzie re­
ferent z Komitetu Wojewódzkiego z Torunia.

— Za wyprawianie awantur w podchmielonym  
stanie przytrzymano 3 młokosów, znanych bardzo 
dobrze władzom bezpieczeństwa za różne prze­
stępstwa.

— Sprawa wymiaru dodatkowego icdatku od 
nieruchomości. W ubiegły czwartek, jak to już do­
nosiliśmy, odbyło się w sali hotelu Pod białym Or­
łem zebranie właścicieli nieruchomości w sprawie 
wymiaru dodatkowego podatku od nieruchomości 
za lata 1924 do 1927. Zebranie pod przewodnic­
twem prezesa p. B. Grajewskiego bardzo szczegó­
łowo omówiło właśnie tę sprawę oraz sprawę wy­
borów do Rady Miejskiej, 

 

KINO .SŁOŃCE ”

Ostatni Carowie

Wobec tego, źe właściciele nieruchomości dot­
knięci są pobranym podatkiem, gdyż jest niesłu­
sznie pobierany, Związek oddał sprawę tę adwo­
katowi, który wystąpi w drodze skargi do Najwyż­
szego Trybunału Administracyjnego w Warszawie.

Następnie obrano kandydatów na radnych do 
listy właścicieli nieruchomości. Kandydatów tych 
jest spora liczba, bo aż 24. Podajemy poniżej pier­
wszych sześciu kandydatów: pp. Grajewski, Sigur- 
ski, Nadolny, Balicki, Józef Szcstakowski i Wie- 
trzyński Kazimierz.

—  Newa organizacja właścicieli nieruchomości. 
Utworzyła się nowa organizacja właścicieli do­
mów pod nazwą: „Związek Właścicieli Nierucho­
mości w Wąbrzeźnie i powiatu” . Zebranie, które 
odbyło się w ubiegły poniedziałek w sali „Strzel­
nicy” zagaił p. Nadolny pochwaleniem Pana Bo­
ga, jsoczem oddal głos delegatów, z Centrali Zwią­
zkowej p. Mojżeszowi. Delegat Centrali w swoim  
referacie przedstawił bolączki właścicieli domów, 
oraz konieczność samoobrony. Po nadzwyczaj krót­
kiej dyskusji utworzono nową organizację właści­
cieli domów, która to organizacja ma dochodzić 
wszelkich praw dla swoich członków.

Do zarządu „Związku Właścicieli Nieruchomo­
ści w Wąbrzeźnie" wybrano: pp. Z. Gaszyński, 
prezes; Nadolny, zast. prezesa; Ćwikliński, sekre­
tarz; Czarnecki, zast. sekretarza; Ledwochowski, 
skarbnik; oraz pp. K. Malski, Raczkowską Szwan- 
cowa, Makowski Ant. Szostakowski i Miszczak  
jako ławnicy.

Do komisji rewizyjno - prawnej wybrano: pp. 
Baranowskiego, Chyłkowskiego i Lontkowskiego  
jako przewodniczącego oraz sekretarza i jego za­
stępcę. Biuro tej komisji znajduje się u p. Lontkow ­
skiego, Rynek 10.

W ’ysokość składek uchwalono na 2 złote kwar­
talnie, nowowstępujący członek płaci prócz składki 
wpisowe, wynoszące 1 złoty. Na zebraniu na człon­
ków wpisało się około 80 właścicieli domów. Jak 
się dowiadujemy, nowy Związek Właścicieli Nie­
ruchomości zamierza wystawić listę kandydatów  
do Rady Miejskiej.
OGÓLNE.

— Rolnicy, ubezpieczajcie stogi od ognia. Na 
sezon żniwny i stawiania stogów podajemy niektó­
re uwagi co do stawiania i ubezpieczania tychże:

Według przepisów policyjnych przeciw poża­
rom, stogi zbożowe ze słomy i siana itp. muszą być 
oddalone a) od budynków wszelkiego rodzaju 30 
mtr., b) od torów kolej owych 50 mtr., c) od dróg 
publicznych i placów 15 mtr„ d) od lasów 80 mtr.

Przy ubezpieczeniu stogów mają członkowie 
kółek rolniczych stosowną zniżkę. Zgłosić należy 
ubezpieczenie stogów u mężów zaufania kółek rol­
niczych.

— Zachowujmy czystość nawet w lasach! Nie­
miły widok sprawiają niektóre lasy, zaśmiecone 
papierami, odpadkami jedzenia, potłuczonemi bu­
telkami a nawet gazetami. Mamy pretensję do kul­
turalnego narodu, zachowujmy się więc kultural­
nie i poza miastem. Niech lasy wyglądają czysto i 
miłe sprawiają wrażenie. Wszak każdego rażą 
śmiecie i papiery porozrzucane na pięknej zieleni, 
pamiętajmy, że dziś wracamy ze spaceru do domu 
ale jutro lub pojutrze znów w to samo miejsce 
przyjdziemy i chcielibyśmy je zastać czyste i nie- 
zaśmiecone. Pouczajmy młodzież, zwracajmy u- 
wagę na czystość każdemu kogo zobaczymy, że z 
lasów robi śmietnik.
KOMUNIKATY

— Baczność Rzemieślnicy! W niedzielę dnia 
25 sierpnia o godz. 2 po poł. w lokalu p. Klimka 
odbędzie się zebranie wszystkich rzemieślników, 
celem ustawienia kandydatów do Rady miejskiej. 
O liczne i punktualne przybycie uprasza

Komitet Rzemieślniczy.
— Rolnicy, zgłaszajcie się! Przypominamy, iż 

z dniem 25 hm. upływa termin zapisów na wycie­
czkę rolniczą do Poznania, celem zwiedzenia Po­
wszechnej Wystawy Krajowej. Zaznacza się, że 
w wycieczce mogą brać udział również nieczłon- 
kowie Kółek Rolniczych. Zapisy przyjmuje In­
struktor Rolny p. Malkiewicz, Wąbrzeźno, ulica 
Przemysłowa.

Z POWIATU.
— Niedźwiedź. (Z życia Kółka Rolniczego). 

Pod przewodnictwem prezesa p. Szczecha odbyło  
się zebranie Kółka Rolniczego w dniu 18 bm. In­
struktor Rolny p. Malkiewicz podczas zebrania 
wygłosił referat hodowlany.

— Książki. (Związek Strzelecki). Pan Skonie­
czny założył w naszej wiosce „Związek Strzelec­
ki" zwany powszechnie „Strzelec". Do książkow- 
skiego „Strzelca" należy około 18 ludzi, przeważ­
nie małoletni. t

Dziwimy się, że znaleźli się tacy, którzy Strzel­
ca organizują, a dziwimy się bardziej tym, którzy 
do tej organizacji wstępują.

— Orzechowo. (Pożar). U p, Ziętarskiego wy­
buchł onegdaj pożar w wozowni, skąd przerzucił 
się na stodołę. W rezultacie, pomimo akcji ratun­
kowej spłonęły maszyny, oraz wozownia i szopa. 
Szkody wielkie, których ubezpieczenie nie po­
kryje.
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— Orzechówko. (Złodzieje koni). Ze stajni p. 
Kapusty wyprowadzono 3 konie. Po złodziejach 
niema śladu.

— Lipnica. (Wycieczka „Sokoła”). Towarzy­
stwo Gimnastyczne „Sokół w Wąbrzeźnie urzą­
dza w niedzielę dnia 25 bm. o godz. 13-tej wycie­
czkę letnią połączoną z koncertem ogrodowym o- 
raz zabawą taneczną na sali p. Jana Klinika w Li­
pnicy.

Koncertować będzie powszechnie znana orkie­
stra 63 p. p. znajdująca się obecnie na manewrach  
w Lipnicy. Szan. Obywatelstwo z Lipnicy, miasta 
Wąbrzeźna i okolicy uprasza się o gremjalne przy­
bycie i łaskawe poparcie idei sokolej. Autobusy  
będą kursować z Rynku. Zarząd.

— Łobdowo. (Zebranie Kółka Rolniczego). Ze­
branie Kółka Rolniczego odbyło się ubiegłej nie­
dzieli, tj. 18 bm. pod przewodnictwem p. prezesa 
Jaranowskiego. Na zebraniu prócz 30 członków, 
byli obecni prezes powiatowy p. Sojecki z Orze­
chowa oraz Instruktor Rolny p. Malkiewicz z Wą­
brzeźna.

Z NASZEJ DZIELNICY.
—  Kartuzy. („Zeppelin" nad miastem). „Zeppe­

lin", który wyleciał w świętó Wniebowzięcia N. P. 
M. o godz. 4,35 rano z Friedrichshafen do Japonji, 
przeleciał tego dnia nad Khrtuzami krótko przed 
godziną 3-cią po południu.
Z CAŁEJ POLSKI.

—  Poznań. (Włosi w Poznaniu). „Tribuna" po- 
daje wiadomość o locie projektowanym z Pozna­
nia do Barcelony, podkreślając przytem, że powo­
dzenie Wystawy Poznańskiej przeszło wszelkie o- 
czekiwania zarówno Polski jak i zagranicy,

—  Warszawa. (Tragiczny finał nocnych lotów). 
Podczas ostatniego lotu wykonywanego w nocy 
zdarzyła się katastrofa, pociągając za sobą dwa 
życia ludzkie. W czasie lądowania samolot pro­
wadzony przez porucznika Sewerjana Czkanię o- 
raz szer. Stanisława Grochowskiego, runął na zie­
mię, grzebiąc pod sobą nieszczęśliwych lotników.

RUCH TOWARZYSTW

—  Zebranie Towarzystwa Bartniczego na Wą­
brzeźno i okolicę odbędzie się w niedzielę, dnia 
25 sierpnia 1929 r. w pasiece p. Marciniaka, wójta 
w Łabędziu. Zarząd.

NOTOWANIA GIEŁDY PŁODÓW  ROLNICZYCH 
w POZNANIU.

Notowania oficjalne z dnia 19. VIII. 1929 r.
100 kg. w ładunkach wagonowych parytet Poznań.
Żyto  26,50-27,50
Pszenica  45.00  —  47,00
Jęczmień zw. .................. 27,5J  — 28,50
Jęczmień brow . 30,00— 32,00
Owies  24,50— 27,00
Mąka żytnia 65% z work, stan  — ,------- ,—
Mąka pszenna 65% z work.  71,50— 75,50
Otręby źytuc  20,00—21,00
Ot ęby przenue  22,00— 23,00

TARGOWICA MIEJSKA POZNAN. 
Urzędowe stwierdzenie komisji notowania  ’cen 

z dnia 20. VIII. 1929 r.

Płacono za 100 kg. żywej wagi:

Bydło:
B. Stadniki:

a) połnomięsiste, wyrosłe najwyższej 
wartości rzeźnie] •  160— 163

b) pełnomięsiste młode  150— 156
c) miernie odżywione młode i dobrze

odżywione starsze  130— 140
Jałówki i krowy

a) pełnomięś. wytucz krowy najw. wartościrzeźn:ej 162 —  174 
b) pełnomies. wytucz. krowy mniej dobre młode nai 
wart, rzeźnej do lat 7  148— 158
c) starsze wytucz. jałówki i krowy ....  130— 140
d) miernie odżywione krowy i jałówki , . . 90— 100
ej licho odżywione krowy i jałówki .... OOO— COO 
Opasy chlewne:

Cielęta
a) najprzedniejsze cielęta tuczne ....  246— 250
b) średnio tuczone cielęta i najprzed. ssaki . 220:— 236
c) mniej tuczone cielęta i dobre ssaki . . . 190— 210
d) liche ssaki . ....................................... — 130

Owce

a) jagnięta tuczne i młodsze skopy tuczne . . IGO— 174
b) starsze skopy tuczne, liche jagnięta tuczne i dobrze 
idżyw, młode owce . ...................... 140— 150
c) miernie odżywione skopy i owce .... — 90

owinie
d) pełnomiesiste od 120 do 150 kg żyw. wagi 254— 258
e) pełnomięsiste od 100 do 120 kg. żyw, wagi 244— 252
f) pełnomięsiste od 80 do 100 kg. żyw. wagi 228—234
ej mięsiste świnie ponad 80 kg......... 
f) maciory i późne kastraty  200  —  210

Druk i nakład: „Głos Wąbrzeski” B. Szczuka, Wąbrzeźna 
Redaktor odpowiedzialny: Bolesław Szczuka Wąbrzeźno 
Za dział ogłoszeń Redakcja nie bierze odpowiedzialności.
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Z grupy wielkich gwiazd ekranu ,Estefilm“ w obraziept.

Rajski Ogród

Rzecz dzieje się współcześnie w W iedniu, Budapeszcie 
i w M onte Carlo

Długość filmu 3150 m. Film dla dzieci i młodzieży 
WZBRONIONY!

Do tego BAŚ L I C Z N Y  N A D P R O G R A M  E

- 2— ~ ____ _ . _
^a8program P r i m a b a l e r i n a  M i k o ł a j a  I I  |

TANCERKA KRZESINSKA if

P r z e t a r g  p r z y m u s o w y .

Dnia 23. 8. 29 r. o godzinie 1 po poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu 
przymusowego najw ięcej dającemu za go­
tówkę w moim biurze przy ul. Hallera 10.

WIRÓWKĘ
Główczewski, kom. sąd. W ąbrzeźno

K i n o  H o t e l  D w ó r  W ą b r z e s k i

W krótce nadzw rosyjskie saperfilmy

P r z e t a r g  p r z y m u s o w y .

Dnia 23. 8. 29 r. o godz. 11 przed 
poł. sprzedawać będę w drodze przetar­
gu przymusowego najw ięcej dającemu za 
gotówkę na targow icy miejskiej w W ą­
brzeźnie

wóz roboczy
Główczewski, kom. sąd. W ąbrzeźno

P r z e t a r g  p r z y m u s o w y

Dnia 23 sierpnia br. o godz. 12 w  poł. 
sprzedawać będę w  drodze przetargu przy­
musowego najw ięcej dającemu za gotówkę 
u p. Franciszka Sęka w Bągarcie

I wirówką i około 10 mórg
zboża na pniu

Główczewski kom. sąd. w W ąbrzeźnie

Przetarg przymusowy
Dnia 24. 8. 29 r. o godz. 12 

w pol> sprzedawać będę w drodze prze­
targu przymusowego najw ięcej dającemu 
za gotówkę u p. Stefana Gumińskiego 
w Kurkocinie

I maszyna do szycia i I ra- 
djoodbiornik

Główczewski, kom, sąd. W ąbrzeźno

Przetarg przymusowy
Dnia 23. 8. 29 r.og. 9,30przed 

poł. sprzedawać będę w drodze prze­
targu przymusowego najw ięcej dające­
mu za gotówkę w moim biurze przy 
ul. Hallera 10

70 ft. smalcu ameryk. i 50 

butelek wina
Główczewski, kom. sąd. W ąbrzeźno

P r z e t a r g  p r z y m u s o w y

Dnia 22. 8. 29 r. o g. 9 przed 
poł. sprzedawać będę w drodze prze­
targu przymusowego najw ięcej dające­
mu za gotówkę w moim biurze przy 
ulicy Hallera 10

I szafę żalazną

Glówesewski. komornik sąd. W ąbrzeźno

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y

Dnia 28. 8. 29 r. o g. 10 przed 
poł. sprzedawać będę w drodze 
przetargu przymusowego najw ięcej da­
jącemu za gotówkę u_ p. Bolesława 
Kępińskiego w Piwnicach

szafę trzyczęściową
Główczewski, kom. sąd. W ąbrzeźno

f r H K t l r g  p r z y m u s o w y

Dnia 23. 8. 29 r. o godz. 2 po poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu 
przymusowego najw ięcej dającemu za go­
tówkę w moim biurze przy ul. Hallera 10.

odkurzacz marki Elektrolux 
Główczewski, kom. sąd. w  W ąbrzeźnie

P r z e t a r g  p r z y m u s o w y

Dnia 22. 8. 29 r. o godz. 3 po poł. 
sprzedawać będę w  drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. K. Deułschmana w Książkach

I BUFET DĘBOWY
Główczewski, kom.; sąd. W ąbrzeźno

P r z e t a r g  p r z y m u s o w y

Dnia 23. 8. 29 r. o godz. 1 po poł. 
sprzedawać będę w  drodze przetargu przy­
musowego najw ięcej dającemu za gotówkę 
w moim biurze przy ul. Hallera 10

fi SKRZYPCE z futerałem 

Giówcaewsfei, kom. sąd. w W ąbrzeźnie 

L i c y t a c j a ] p r z y m u s o w a

W poniedziałek, dnia 28. 8. 
1929 r. o godzinie Ifl-tej przed 
południem sprzedawać będzie egze­
kutor W ydziału Powiatowego u p. Gnu- 
tka handlarza w Król. Nowej wsi 
najwięcej dającemu za natychm iastow ą 
zapłatą 

s p r z ę t  z  1  m o r g a  p s z e n i c y  
Frzew. Wydziału Powiatowego 
Dr. E. Prądzyński Starosta Pow.

Szkoła Rolnicza w Dębowejłące

w y d z i e r ż a w i  
najwięcej dającemu za gotówkę 

Ogród owocowy 
składający się z około 90 drzew 
owocujących.

Oferty piśmięnne składać należy do 
dnia 25 bm. pod adresem Szkoły.

Dt^ór Wąbrzeska

Tylko w środę, dnia 21 bm. o g. H 
3,30. D!a młodzieży o g. 4 po poł. m

SENSACJAI ¥5

W  roli głównej JACK HOX5E, bo­
żyszcze amerykańskiej młodzieży. 

W spaniała i wstrząsająca epopea 
z życia dalekiego zachodu.

NADPROGRAM!

W  T Y C H  D N I A C H  

odbędzie się losowanie ID pumii 

w  s u m i e  5 0 0  z l o t v e h  
z powodu przekroczenia l.ouO.OOO zł. 

wkładów oszcźędnośclowych Kasy Spółdzielczej Parć. 
Osadn. w Grudziądzu. W losowaniu biorą udział wszy­

scy wkładcy

Kasy Spółdzielczej Parć. Osadn. w  G r u d z i ą d z u  
którzy w dniu losowania posiadają wkład u nas. Spieszcie 
zatem z wpłatą swych oszczędności do
Kasy Spółdzielczej Parcelacyjno-Osadniczej w Grudziądzu 

na znanych warunkach,:

1 O ° | o  w  s t o s u n k u  r o c z n y m  
przy zwrocie do 1.000 zł na każde żądanie, ponad 1.000 
zł za 2 tygodn. wypowiedzeniem.

Wpłata na miejscu: od 8 rano do 6-tej wie­
czorem w lokalu Kasy Plac 23 Stycznia Nr. 21.

Dla zamiejscowych: P. K. O. Poznań 206.780. — P« K. O. 
Warszawa 170.215.

Z a i z ą d  R a s y  S p ó l i z i e l u e i  P a r c e l a t y j n o - O s a d n k z e i

w Grudziądzu

S ł u ż ą c a  
umiejąca gotować po 
trzebna od zaraz 

Kuliszewska 
W olności 36

h Ł A D Z I E C I !

k  o  z  i  ó  1  
który cięgnie z uprzężą 

i bryczką na sprzedaż 

J. Wierzbowski 
Wąbrzeźno, Rynek 27

Przyjmuję 
UCZNIuW I UCZENICE 

siy na loiteDianiB 
również początkujących. 
Adres wskaże eksp.G łosu

Skradziono 
książeczkę 

wojskową 

którą 
unieważniam 

HeBmat Reśier
Franksztyn

C z e l a d n i k

Celem opróżnienia magazynu 

o b n i ż a m y  c e n ą  m a k u l a t u r y  

o  5 0  p r o c .  
Makulaturę sprzedajemy dopó­
ki się zapas nie wyczerpie po 

25 groszy za funt 

,  G Ł O S  W Ą B R Z E S K I * '

■E

■

Kupują stale wszelkie

surowe skóry
— po najwyższych cenach dziennych —  

FELIKS WISNIEWSKI
Teł. 138 obok apteki Tel 138

K i n o  H o t e l  D w ó r  W ą b r z e s k i

W krótce nadzw.rosyjskie superfilmy

Otti Walt i lijij liriif

W czwartek i piątek, dn. 22 i 23 
bm. o godz. 8,30 wiesz.

Cyrk Royal
W strząsający dramat cyrkowy, 
rozgrywający się na piaskach 
areny. Karkołomne sceny cyr­
kowe, przedewszystkiem numer 
powietrzny „UPIORY COCY“  
wywołują grozę i ścinają krew 

w żvłach.

W roli głównej mistrz maski i nie­
zrównany tragik Bernard Goetzke 

oraz urocza subtelna Ellen Kurii 
Ceny miejsc 50—75 gr.

Naslępoy program :

Tułaczka Ks. T  rubeckiej

na iornierowane me­
ble może się zaraz 

zgłosić 
B. BALICKI 
ul. W olności 7

Uczciwa

s  1  n  ż  ą  e  a  
potrzebna zaraz 
A. świtalska 

Kolejowa 71

korzystnie wpływa

REKLAMA
GAZETOWA

Uczeń 

uczciwych rodzi­
ców może się zgłosić 
J. i E. Eisenack 

Wąbrzeźno

ogłaszana w  rozpowszechnionym 

i wszędzie chętnie czytanym

G Ł O S I K  W Ą B R Z K S K I H (

Z nowym rokiem szkol­
nym przyjmuję trzech 

uczai gimnazjalnych 

n a  s t a n c j ę

Ługiewicz naucz.

M atejki 39

IQ —


